Propozycje na 27 maja - środa 
1.Na początek trochę ruchu https://www.youtube.com/watch?v=9iOLdoHhLpc  
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2. Wysłuchaj opowiadania  pt:„Tatuś” – H. Pietrusiewicz czytanego  przez tatę, mamę, dziadka. 

Tatuś wszedł do mieszkania z wielkim rulonem papierów pod pachą. Położył papiery na biurku i mówi do Jacka:

– Muszę zrobić na jutro bardzo trudne rysunki i obliczenia. Pomożesz mi? Jacek zdziwił się bardzo.

– Ja? Ja przecież nie umiem…

– To nic nie szkodzi – mówi tatuś. – Pomożesz mi w ten sposób, że będziesz cichutko siedział. Rysuj coś albo wycinaj przy swoim stoliku. Widzisz, żebym mógł zrobić prędko te rysunki, w pokoju musi być zupełnie cicho, hałas mi bardzo przeszkadza. No co, Jacusiu, obiecujesz?

– Tak, tatusiu.

Gdy Jacek to mówi, oczy mu błyszczą. Jest dumny, że tatuś zwraca się do niego tak, jakby Jacek nie był pięcioletnim przedszkolakiem, lecz dużym chłopcem.

– Jeśli będziesz czegoś potrzebował, powiesz mi – mówi jeszcze tatuś, siadając przy biurku i pochylając się nad papierami.

– Dobrze, tatusiu – szepcze Jacek. I od razu postanawia sobie, że o nic ojca nie poprosi, że nie przerwie mu pracy.

Zaczyna wycinać kolorowego kogucika, ale ciągle spogląda na pochylone plecy ojca i myśli:

„Czy tatuś może spokojnie pracować? Chyba tak! Tu jest zupełnie cicho. Nikogo nie ma w domu, tylko ja i tatuś, a ja wcale się nie odzywam”. Wtem… Co to? Niby cicho, a nie cicho. Jacuś słyszy: Tiku – tak… Tiku – tak…

Jak ten zegar głośno tika!

A zegar coraz głośniej: Tiku – tak. Tiku – tak… I nagle głośno i grubo: Bim… bam! Bim… bam.

„Tatuś na pewno nie może pracować. Co robić? – zastanawia się chłopiec. – Już wiem!”

Wstał cichutko, wziął z fotela duży, ciepły szal mamusi i przykrył nim zegar. Teraz słychać tykanie, ale nie takie głośne. Usiadł Jacek przy stoliku. Wtem… Co to znowu!

Bzzzzz… bzzzzz… bzzzzz!…

Duża, czarna mucha krąży nad biurkiem tatusia. Bzzz! – przefrunęła nad stolik Jacka.

„Jak ona głośno brzęczy! – martwi się chłopiec. – O, tatuś podniósł głowę. Może się namyśla, a może ta mucha mu przeszkadza? Muszę ją przepędzić”.

Idzie na palcach w stronę drzwi, otwiera je. O, mucha właśnie tu przyfrunęła. Jacuś macha rękami, mówi szeptem:

– A sio! A sio!…

„Wyleciała – myśli Jacek z ulgą i zamyka drzwi. Teraz jest zupełnie cicho”. I zabiera się do wycinanek.

Nagle…

Miaauu!… Miaauu!…

Kot!

Na pewno przeszkodzi tatusiowi. Ale Jacek już wie, co robić.

Biegnie do kuchni. Kotek za nim. Chłopiec nalewa na miseczkę trochę mleka i stawia na podłodze.

– Kici, kici! Pij i nie miaucz więcej – mówi surowo do Mruczusia. – W domu ma być cicho, rozumiesz?

Kotek widocznie rozumie, bo chłepcze mleko tak, że prawie nie słychać.

Jacek wraca do pokoju i patrzy na tatusia. Tatuś rysuje, liczy.

„To dobrze, to bardzo dobrze – cieszy się chłopczyk. – Już zegar tak głośno nie tyka, mucha nie brzęczy, kot nie miauczy…”

Ale niedługo była cisza.

W mieszkaniu sąsiadów słychać przez ścianę popłakiwania. To mały Wojtuś! Jacek bawi się z nim czasem. Wojtuś był chory, już wyzdrowiał, ale musi jeszcze leżeć w łóżku. Pewnie mu się nudzi i dlatego płacze.

Jacek z niepokojem patrzy w stronę biurka. Czy tatuś słyszy płacz Wojtka?

Na pewno słyszy i nie może spokojnie rysować.

„Wiem, co zrobię!”

Jacek bierze ze swojej półki ulubionego misia i wychodzi. Mama Wojtusia otwiera mu drzwi.

– Ja tylko na chwilę, proszę pani. Przyniosłem coś Wojtusiowi.

Wojtuś siada na łóżku i łzy jak groch spływają mu po twarzy.

– Masz misia, wiem, że go lubisz – mówi szybko Jacek. – Baw się nim, tylko nie płacz, pamiętaj! Wojtusiowi buzia się rozjaśniła, łzy przestały płynąć z niebieskich oczu. Przytulił mocno misia.

Jacek wraca do domu. Czy tatuś zauważył, że wychodził? Nie, spokojnie rysuje, kreśli, oblicza coś na papierze.

Wojtuś za ścianą nie płacze. W pokoju jest zupełnie cicho. „Chyba pomogłem tatusiowi” – myśli zadowolony chłopiec.

Co to? Tatuś wstaje. Czy powie, że nic nie narysował? Że przeszkadzały mu różne hałasy? – niepokoi się chłopiec.

Ale tatuś uśmiecha się. Ma zmęczone oczy, ale uśmiecha się.

– No, Jacusiu – mówi wesoło – zrobiłem wszystko szybciej, niż myślałem. Która to godzina?

Tatuś zdziwiony patrzy na zegar przykryty szalem.

– A to co? Dlaczego przykryłeś zegar?

Jacek czerwieni się, ale musi przecież wszystko ojcu powiedzieć. I o zegarze, i o musze, o kocie i o Wojtusiu!

Czy tatuś będzie się z niego śmiał?

Nie. Tatuś poważnie patrzy na synka. Całuje go w głowę i tak jakoś serdecznie mówi:

– Pomogłeś mi Jacku. Dziękuję ci. Zabawimy się teraz, chcesz? Wymyśl sam jakąś wesołą zabawę!
2. Porozmawiaj z tatą, mamą na temat opowiadania ( zachowujemy kolejność zdarzeń)

    odpowiadając na pytania:

- Dlaczego tata prosił Jacka o pomoc?

- Co zdaniem Jacka przeszkadzało tacie w pracy?

- W jaki sposób Jackowi udało się pomóc tacie?

Odpowiedz jeszcze na jedno pytanie, ale dobrze się zastanów:
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– Co Ty robisz dla swoich najbliższych?
3. Posłuchaj piosenki https://www.youtube.com/watch?v=imoS6Wkr04w – naśladuj czynności, o których mowa w piosence
TEKST PIOSENKI:
„Mama i tata to nie są roboty,
zawijaj rękawy bierz się do roboty!
Samo się nie zrobi pranie, prasowanie
i mycie podłogi i kurzy ścieranie.
Same się ubrania nie poukładają
i same talerze się nie pozmywają.
Mama i tata....
twoje łózko nie chce samo się pościelić,
a chwasty w ogródku same się wypielić.
Mama i tata...
Skoro wszyscy razem w domu tym mieszkają,
wszyscy niech tak samo o porządek dbają.

4. https://www.youtube.com/watch?v=L9aO0GN9BEo – pogadanka  -  praca ludzi w różnych zawodach.
5. Posłuchaj razem z tatą, mamą piosenki o zawodach
https://www.youtube.com/watch?v=u_2RTNZvFrc
6. Kodowanie na dywanie

Dzisiaj kilka propozycji zabaw z małymi elementami kodowania. Potrzebne nam będą: krzesła, ulubione maskotki, klocki, kartki, kredki i chęci do zabawy:)

Zaczynamy od łatwiejszych…          
Miłej zabawy życzy pani Dorotka!
„Połóż we właściwym miejscu”
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Potéz we wiasciwym miejscu...
Przygotuj krzesto i kilka zabawek (maskotki,
klocki).
Popro$ dziecko, zeby je roziozylo zgodnie z tym
o powiesz np.:

®Pot6z misia na krzesle,
®Potéz z6tty klocek za krzestem,
®Pol6z niebieski klocek pod krzestem itp.

Popro$ dziecko, zeby stworzylo do tej sytuacji

jakas historie, bajke, opowie$é. Mozesz zaczaé

stowami:

,Dawno, dawno temu, w krainie Krzeslandi
mieszkat krél Mis I...”





Budujemy, budujemy… Do tej aktywności potrzebne nam będą klocki. Najlepiej sprawdzają się typu lego, ale jeśli macie inne, to też będzie ok. Potrzebujecie dwóch identycznych zestawów klocków, składających się z kilku klocków każdy. Jedna osoba tworzy budowlę, druga nie podgląda. Następnie osoba, która zbudowała coś z klocków, tłumaczy jak ma to zbudować druga osoba. Instrukcja musi być bardzo precyzyjna, żeby udało zbudować się identyczną konstrukcję.
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Przygotuj klocki, zbuduj z nich wieze

wediug podanego warunku (jednego z

ponizszych):

®Kazde kolejne pietro wiezy musi sktadaé
sie z jednego klocka wiecej niz
poprzednie,

®Kazde kolejn tro wiezy musi sktadaé
sie z podwdjnej liczby klockéw niz
poprzednie,

®Klocki w tym samym kolorze nie moga
sie ze soba stykac,

®Na kazdym pietrze moga by¢ klocki tylko
w dwéch kolorach,

®Kazde pietro musi sktadaé sie z klockéw
w innym kolorze.

DTN

»Budowla na podstawie
instrukcji stownej stworzona”

Stworz dwa komplety takich samych
klockéw, na poczatek wybierz 4-5
klockéw, kazdy w innym kolorze.

Jedna osoba konstruuje budowle 2z
klockéw, nie pokazuje jej drugiej osobie.
Nastepnie stara si¢ wydawa¢ komendy,
polecenia stowne, w taki sposéb, zeby
druga osoba zbudowata ze swoich
klockéw identyczng konstrukcje (fragment
przyktadowej instrukcji moze brzmie¢ tak:
wez klocek zielony i klocek czerwony,
przyczep klocek czerwony na zielony, w
taki sposob, zeby sie ze soba
pokrywaty...)
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ODOW,
‘fn DINANIE-

Ustaw krzesta tak jak na wzorze.

Popros$ kogo$ z domownikéw, zeby usiadt
na jednym z krzesel (tak jak mi§ na
obrazku).

Teraz ,zaprogramuj” osobe, ktéra siedzi na
krzesle w taki sposéb, zeby usiadia na
innym krzesle.

Zastanéw sie chwile nad tym, jak powinny
brzmieé komendy, ktére zaraz wydasz.

Zadbaj o to, zeby ,zaprogramowana”
osoba bezpiecznie dotarta do celu, nie
uderzajac sie w ktéres z krzeset.

A teraz zamiericie sie rolami, pozwél, zeby
to ciebie kto$ ,zaprogramowat”.




 Zabawa – policz w domu.
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